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' \  , Lwów, 17. kwietnia.
Nie m ożna zaprzeczyć, że ogól­

ne położenie partyjno-polityczne w 
Polsce nie tylso sta e się polepsza, 
ale ostatnio naw et bardzo poważnie 
zaznało popraw y. W mowie p otocz­
ne;, w żargonie, że tak powiem, 
naszych polityków kawiarnianych, 
mówi się, naprzykład, że SianisUw  
Orabs«i poszedł na lew o, a Stani­
sław Thuguit na ptaw o, że Kur jer 
Polski ostatnio ,zp raw iał“, że „Czas" 
się odrzekł masonerji, że Kurjer P o ­
znański i Gazeta W arszawska złagod­
niały w stosunau ao  Skrzyńskiego, 
że S.roński się z nim zaprzyj ź 1 1, 
że w Sejmie wytworzyła się koalicja 
praw icow o-socjaiistyczna pod do­
wództw em  posła Libermana przeciw ­
ko m asonom  z W yzwolenia, że 
chrześcijańska dem okracja poszła na 

• lew o, a Piast i N. P , R, na prawo  
itd. W rzeczyw istości są to w szys'- 
ko nader pocieszające objawy skon­
solidow ania się polskiej myśli pań- 
siw ov'ej, podawania sobie rak przez 
wszystkicn uczciw ych p atijotów  do 
wspólnej tw órczej pracy państwowej 
poprzez wszystkie dotychczasow e  
waśnie i spory, antagonizmy dzielni­
cow e i orjentacyjne o az uprzedze­
nia osobiste. Konserw atyzm  polity­
czny został nareszcie ziehabilitowany  
i wierni jego wyznawcy nie lyiko nie 
okrzykiwani są więcej, jako masoni, 
lew icow cy i żydofile, lecz znajdują 
posłach  i poważanie śród najzago­
rzalszych sw oich dotychczasow ych  
przeciw ników . M ozę najwyraźniej­
szym a rów n ocześn ie  najpiękniejszym  
wyrazem  tego wielkiego postępu w 
dziejach ewolucji naszych stosunków  
paityjno-polltyeznych po odzyskaniu  
niepodległości Polski była wspaniała 
manifestacja hołdow nicza na o sta t-  
niem posiedzeniu Sejmu, przedm io­
tem której był nie kto inny, a wła­
śnie generał Sikorski.

I rzeczyw iście, zbyt daleko za- 
brnęliśmy w zacietrzewieniu parlyj- 
nem i orjentacyjnem . zbyt dużo P o l­
skę kosztow rło i kosztuje sejm o- 
władztw o, dem agogja, w archolstw o  
I rozpasanie ze strony tzw. wybrań­
ców  narodu najdzikszych instynktów  
Społecznych, by p rzyjś: nie musiała 
chwila opamiętania i nawrotu do 
lepszego zrozumienia obow iązków  
państw ow ych, chwPa tak szczęś iwie 
rozp oczęta  robotą sanacyjną poza­
parlam entarnego i ponadpartyjnego  
Rządu p, W ładysława G rabskiego, 
wybaw iciela Polski z otchłani infla­
cyjnej.

C zy i nie lepiej pozostawić, przy­
szłym historykom sprawiedliwy i 
óbjekfywny sąd o tcm , która z pol­
skich o rjp ta cy j i  czasów  wielkiej 
Wojny była najsłuszniejsza, kto naj-

zit nowej
Z A PR ZEC ZEN IE P O G Ł O S E K .

i nasi
W a r s z a w a  17 kw ietnia. (Tel. 

G  L .) P ogłoski o rzekom ej re­
konstrukcji gabinetu G  absk.ego 
o czem  doniosło  ]eano z pism  są 
niep aw d zw e. N e  zanosi s ię  na

zm ia-y  ani w M inisterstw ie prze­
mysłu i handiu ani ro ln ictw a, a 
tem bardziej pracy  i spraw iedli- 
woś i.

więcej się zasłużył w dziele odzys­
kania niepodległości, jak również i 
gdzie najwięoej popełniono b ędów. 
Czyż nie lepiei razem się nacieszyć 
odzyskaniem niepodległości i myśleć 
w-pólnie o jei utrwaleniu, ugrunto­
waniu i obronie. Czyż nie j st go­
dne majestatu Najjaśniejszej Rzeczy- 
pospolitej, nam wszys;kim równie 
drogiej, rzucić zasłonę na wszystko 
to, co  nas dawniej dzieliło w szla- 
chetnem przekonaniu, że każdy, n \- 
wet ten, co błądzi, działał w najlep. 
szej wierze i najlepiej chciał się 
wspólnej sprawia przysłużyć. Czyż

-  Ks.

L w ów , 17. k w ietnia. 

U ssas  sk azan y  został
przez Sow iety na 6  lat ciężkiego 
widz enia i odszkodow anie 4 tys. 
rubli.

— Calem  zrów now ażenia budżetu 
kolei om aw iany je s t obecn ie w Min. 
kolei projekt now ego podw yższe­
n ia  taryi osobow ych na w szystkich 
kolejach  państw ow ych. O ile  po­
w yższy projekt zostanie zrealizo­
wany, podwyższone będą taryty

nie lepiej uw ażać, że różne warunki f o so b ow e w p o c ią g a ch  ća lek o u le -
i okoliczności różn ego wymagały 
p o s‘ęp< wania f działania, że wszyst­
kie czynniki działające w kierunku 
odzyskania niezależności i zjedno­
czenia, pom im o sprzecznych dróg i 
zgora przeciw nej taktyki, jednak 
wszędzie zrobiły swoje, kładąc w spól­
ną podw alinę pod gm ach zakończony  
ostatecznie dzięki zrządzeniu; O pa­
trzności i wielkiemu zwycięstwu idei 
w olności i praw a nad tyranją za­
borczą.

Ale przedewszystkiem czyż nie 
wybiła ostatnia godzina zjednoczenia  
się i skupienia dokoła w spólnego  
sztanearu obrony praw orządności i 
ładu państw ow ego wszystkich żyw io­
łów  umiarkowanych i zachow anych  
w w alce z destrukcyjną ro b o tą  w o­
jującego w brew  najlepszym swoim  
chęciom , zam iarom  i przekonaniom  
w interesach li tylko ekspansji cz e r-  
w onego W schodu radykalizm u spo­
łecznego.

R P E Z Y D E N T  D Ó U R M E C U E  NIE 
F R Z Y JE D Z 1E  NA RAZIE  

D O  P O L S K I.
("telefonem od naszego Korespondenta.)

W a rs z a w a , 16 kw ietnia. ( Z )  
W sw oim  czasie zapow iedziany 
był przyjazd prez. R epubliki fran­
cu sk iej D oum ergue na u roczystość 
3go M aja. W edług ostatnich infor­
m acji, o stateczn ą decyzję odroczo­
no na później. O statnio M in. S i­
korski, baw iąc w Paryżu ponow ił 
prośbę n ieoficja ln ie. Ze względu 
na o b ecn e przesilen ia  gabinetow e 
we F ran cji prez. D oum ergue d it 
odpow iedź odmowną, zaznaczając, 
że o ile tylko warunki i okoliczno­
ści na to pozw olą, nie otniuszica 
złożyć wizyty P o lsce .

żnych.

PO LSK A  I G D a NSK.

G d a ń sk . 16 kw ietnia. (T el. G. 
L.) Znany pacyfista niem iecki prof. 
Quldde w „Danz R undschau* pod­
kreśla fakt. że P olsk a  i G dańsk 
W zajem nie od sieb ie  zależą i uwa­
ża, ż e P o lsk a  w G dańsku zrobić 
może w szystko. G dańsk form alnie, 
tery torja ln ie  i h istorycznie by ł por­
tem polskim . Zdaniem prof. Q rid - 
de jeżeli się  tylko nte będzie ro­
biło trudności to geografja , która 
je s t siln ie jsza od polityki zrobi 
sw oje.

Inny autor w ty m sam y m  nume­
rze stw ierdza, że G dańsk potrze­
bu je porozum ienia z P o lsk ą  z 3 
w zględów  : 1) p olitycznego, gdyż 
P o lsk a  reprezentuje G dańsk na ze­
w n ątrz ; 2 ) gospodarczego, gdyż 
je s t ona najlepszym  i pierw szym  
rynk em zbytu dia goański j pro­
dukcji i 3) ze względu na zdrowy 
ludzki rozsądek.

Życie polityczne.
L w ów , 17. kw fetnia.

—  „Rzplta" notuje pogłoskę o 
przypuszczalnej rezygnacji p. Ra- 
la ja  ze stanow iska M arszałka S e j­
mu, skutkiem  c ę ż k ie j ehoroby 
m ałżonki M arszałka. „K urjer P ol­
sk i" pogłoskę tę nazyw a fanta- 
: tyczną.

— Jak donoszą daiemnjki. przerwane 
z powodu świąt,'rokowania koso. polsko- 
niemieclk-e wzi awjorte zostaną dnia 21, 
brn. w Berlinie.

zagraniczne.
Lwów, 17. kwieitnia.

— Z Paryża d on oszą : Painlevć 
konferow ał w czoraj do rana z w ybit­
nymi poli.ykam i lew icy. Przypusz­
czalny  skiad gabinetu jes t nastę­
p u ją c " : Prem jer I Min. wojny : Pa- 
i : h v ć  sp raw ied liw o śc i: Renault, 
albo Sarrau, spraw  zag r.: Briand, 
sk a rb u : C aillaux, handlu : Lou- 
cheur. rooói publ. Lav.die, spraw  
w ew n.: M alvy.

—  R aport m arsz, fo c h a  doręczony 
Konferencji ambasado, ów wymienia 
sz e itg  uchybień niem. i ustala nie­
zbędną technikę przeprowadzenia 
rozbrojenia Niemiec W spółpraco­
wnice Focha gen. Debcney w skaznje 
na staje postępy a eronantykii # m . ,  
twierdząc, że w szyscy  n/em. piloci 
wojskowi są  nadal czynni. General 
Degoutte czy n 1 specjalne zastrze­
żenia co  do stanu u m ysłów  niektó­
rych zw łaszcza kół n!iemleckTh, 
propagujących wyraźnie cele od­
wetowe.

—  W  Sofji p oaczas nabożeń­
stwa żałobnego za duszę zam or­
dowanego onegdaj posła G eorg e- 
wa, ekspodow afa m aszyna piekiel­
na W ie le  o sób  z o sia  o zabitych  i 
ranionych. O becn i na nabożeństw ie 
m inistrow ie nie odnieśli szwanku.

— Z Brukseli donoszą: Układy Van- 
derweldcso ze stron, lrbralnen i katol. 
w sprawie popairciia rządu soc. nie do- 
prowadizjły ao rezultatu.

Strajk roi ty trwa dalej.
k o n f e r e n c j a  o d d z i a ł ó w  p o w i a t o w y c h  z w i ą z k u  z i e m i a n .

Z A O ST R Z EN IE  STRA1KU.

W a r s z a w a  17 kw ietnia. (Teł. 
G. L.) W czoraj odbyła się konfe- 
• encja oddziałów  pow iatow ych 
Zw .ązku Ziem ian, celem  naradze­
nia się nad spraw ą strajku rolne­
go. K onferencja p ostanow iła  nadal 
stać na stanow isku prawnem 
stw erzonem  przez orzeczenie nad­
zw yczajnego K om isarza R ozjem cze­

go i ośw iadczyła, że w ohecnytn 
stanie rzeczy ziem ianie oczekują 
rychłej interw encji n ą d  ft rrJP  

W a r s z a w a  17 kw ietnia. (Tel. 
G. L .) „R obotnik '* d onosi o c i -  
estrzeniu s ię  stra ku rolnego. W  
wielu fo iw arkach  przyszło do 
krwaw ych starć.
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Ogólno- pofsfci zjazd mechaników.
M OW A B Ę D Z IE  O U Z D R O W IEN IU  O RG A N IZA CJI N A SZ E J W Y ­

T W Ó R C Z O ŚC I TECH N ICZN EJ,

P o w s m lu f Zjazd H islo rjM w  
Polsiifch w Poznaniu.

L w ó w , 17 kwietnia.
Konf rencja delegatów głównych 

ognisk naukowych historycznych, 
odbyta dnia 21 lutego br. we Lwo­
wie uchwaliła jednomyślnie zwołać 
w bieżącym roku w dn ach 6 — 8 
grudnia, Powszechny Zj izd History­
ków polskich w Poznaniu.

Ogłaszając powyższą uchwałę, 
zawiązany równocześnie Komitet 
Organizacyjny Z j.zdu  zaprasza 
wszystkich historyków polskich oraz 
miłośników historji do wzięcia 
udziału w Zjeżdzię i do zgłoszenia 
referatów.

Zjazd tegoroczny odbędzie się 
po 25 litach  od ostatniego zjazdu, 
który obradował w r. 1900  w Kra­
kowie. Czas więc najwyższy obli­
czyć przebytą drogę i określić pod­
stawy organizacji nauki historycznej 
w warunkach wytworzonych przez 
odnowienie własnego Państwa. 
Zbierze się Zjazd w Poznaniu, je ­
szcze w roku jubileu z owym —  ko­
ronacji Bolesława —  budowniczego 
idei niepodległości Polski, zdobytej 
przezeń siłą genjuszu .m ilitarnego i 
poetycznego, uli walonej na p o d *a - 
wie niepodleg.ej cywilizacji w ści­
słym związku z zachodnio-europej­
ską kulturą. Rocznica Bolesław ow - 
ska daje Zjazdowi h tsło duchowe 
potęgujące znaczenie ob ad.

Dawniejsze warunki bytu naro­
du zakreślały poprzednim Zjazdom 
historycznym skromniejsze granice, 
zacieśniając je  przeważnie do rze­
czy ściśle polskich. Stawiając je 
również i obecnie na pierwszym 
plan e narad zjazdowych, zwrócimy 
baczną uwagę na działy, k óre ro c- 
wineły s ę  w ostatnich dwudziestu 
pięciu latach, jak historję wojen i 
w oj kowości, oraz historję gospo­
darczą, a ta! że badania regjonali- 
styczne, zwłaszcza dzieje ziem kre­
sowych. Czas rów nież stanąć nart 
do w spółpracy z nauką uniwersalni 
w samodzielnem opracowywaniu hi* 
atorji powszechnej. Znajdzie to wy 
raz w programie obecnego zjazdu, 
w postawieniu zagadnień z histo­
rji powszechnej, w zapewnieniu na­
leżnego miejsca histo ji starożytnej, 
a także historji W schodu i I lamu. 
O bok kwestji ściśle naukowych u- 
mieszczamy w programie obrad pa- 
uczanie historji, na różnych stop­
niach, słownm i książką, będące 
jedną z naukowych trosk naszego 
szkolnictwa. ,

Zjazd historyków dążyć będzie 
do utrwa'ania w narodzie św iado­
mości historycznej, stanowiącej je ­
den z głównych czynników kultury 
duchowej.

Z powyż zych danych wysnutych 
z p cgratnów Zjazdów dawniejszych 
i doświadczeń lat ostatnich wypły­
wa podział Zjazdu Poznańskiego 
na następujące sekcje : 1) Sakcja hi­
storji starożytnej, ewentualnie z pod­
sekcją dla dziejów Wschodu śred­
niow iecznego i nowożytnego (Isla­
mu, a także dalekiego W schodu). 
2) S ek c ji historji śr.dniow iecznej i 
nowożytnej polskiej i pow szechnej 
do roku 1795. 3) Sekcja historji
najnowszej. 4) Sekcja historji ustro­
ju (prawo, kościół i gospodarstw o).
5) Sekcja histor i kultury, wraz z hi- 
storją literata: y nauki i szkolnictwa.
6) Sekcja nauk pomocniczych histo­
rycznych. 7) Sekcja nauczania h :.

1 storji.
K onferencja delegatów poleca, 

wykonanie powyższych uchwał Ko-

W a r s z a w a  17 kw ietnia. (Tel. 
G. L.) Dziś zebrał się (u drugi 
Z a id  M echaników  z c? łe j Polski, 
p n y b y io  k ilkuset inżynierów  dy- 
iektorow  najpow ażniejszych przed- 
s ęblorstw  z ca łe j P olsk i, profeso­
rów  p litechnik i szk ó ł zaw odo-

mitetowi Organizacyjnemu, który w 
rym c e l j  utworzy Komitet Redak­
cyjny Zjazdu z siedzibą we Lwów e 
i Komitet gospodarczy z siedzibą w 
Poznaniu.

Termin ostateczny nadsyłania* re­
feratów w objętości najwyżej ośmiu 
stron druku, zwykłego 8° (według 
wzoru lozpraw  ,.Kwartalni a Histo­
rycznego*) ustala tię na d i ń 
15 c erwca br. pod rd e em : P o 1- 
skic Towarzystwo Hist ty cz n e , Lwów, 
Uniwersytet. Pod tymże a rzsem na­
leży prze yłać wkład, ę uczestnictwa 
w  wysokości 25 zł., także czekiem 
PKO . Nr 152.22(5.
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Ćwiczenia of i terów rezer­
wy na terenie BO?, Iii.

Lwów i?, kwietnia.
Na za*adzie rozkazu M SW . zo­

sta ją  powołani yę roku bież. o ficero ­
wie rezerw y, urodzeń/ w 1899 i 1900 
roku na 6 -tygodniowe ćwiczenia,
oraz oficerow ie rezerwy, urodzeni
w 1891 roki na 8-tygodm owe ćw i­
czenia.

Ćwiczenia na jenenfe D. O, K. 
VI. odbędą się w dwóch turnusach: 
dla urodź- \y 1599 i 1900 roku I. 
turnus od 15. maja do 25. czerw ca 
1925 —  II. turnus od 15. lipca d° 
25. sierpnia 1925, dla urodź, w  1894 
roku I. turnus od dnia 1. maja do 
dnia 9 llpca —  II-turnus od 15 lipca 
do 8, w rześnja 1925.

Ofic. rezerw y, m atecy  odbyć 
ćwiczenia 0 łrzy m ają  in>ienn*i Kartę 
powołania z w yznaczeniem  form a­
cji i terminu sfaw/enia się. Do Karty 
dołączony jest bilet k olejow y, 
w ażny tylko łącznie z k artą  powo­
łania. Kartę powołania najeży  oddać 
tej farmacji.- do której dany of'c®r
z o s ta ł DOwołany. Ci oficerow ie, 
k tó rz y  do I. m aja  k arty  powołan/a 
nie otrzymają, winni o tem donieść 
osobiście lub plsemnje w łaściw ej 
P . K. U. z Podaniem  adiresu.

Oficerowie rez., k tórzy  z waż­
nych pow odów  (chorzy, osadnicy 
kresow i, samodzielni gospodarz* 
rolni łub w y tw ó rcy  przem ysłowi, 
oraz ze względu na śmierć w rodzi­
nie. spraw y spadkowe lub z innych 
nadzw yczajnych powodów) pragnę. 
Hby uzy sk a ć  przesunięcie terminu 
stawiennictwa na termin wcześniej­
szy, lub późniejszy, jrribeą w nieść 
udokumentowane i ostemplowane
p rośby  do P . K. U., która im kartę  
przesłała, najpóźniej do 1. maja. Do 
próśb nie należy dołączać k a rty  
powołania (w yjątek stanowi ciężka 
choroba, która nie dozwoli odbyć 
Ćwiczeń w roku bież.). W  tym  w y ­
padku nałoży ziwródć k artę  powo­
łania P , K. U. z oĆDOwiedniem za­
świadczeniem lekarskiem , potwier- 
dzonem przez władzę administra­
cyjną i .  tnstanoji. Jeżeli pow ołany

wych. Głów nym  zadaniem  Z|azdu 
jes t san acja  organizacji naszei w y­
twórcze ćci technicż'1' i. Fol technika 
w irszaw sk a da p kaz urządzeń te­
chnicznych i metod organizacji 
pracy.

nje otrzyma odroczenia przed ter­
minem stawiennictwa, wmien się 
zgłosuć według K?rty powołania.

Władize państwowe, sam orządo­
we i instytucie pracujące dla wojska 
mogą w ystąpić 2 urzędu o przesu­
nięcie terminu stawiennictwa, w no­
sz ą c  '-mierne reklamacje do w łaści­
wych D. O. K. tylko odnośnie tych  
Pracowników, których  ze w zglęou 
na tok służby nie będą m ogły  za­
stąpić w czasie trwania ćw iczeń 
jnnym j Zgłaszający się na ćwicze­
ni* w inni Staw/ć się w wojskowem 
Umundurowaniu i uzbrojeniu w}as- 
nem. W y ją tek  stanow ią ofic. re-zer. 
manowani w rezerwie, k tórzy  do­
datku pą ekwipowanie me o trzy ­
m ali.

Winni niew ykonania obowiązku
Zgłoszenia się na ćwiczenia wzgl. 
uchylania się od spełnienia tego o- 
bOwiązku —  podlegają karom, prze. 
widzianym w  rozdz. X V I. ustaw y o 
powsz, obow. s». w ojsk.

Szeregowi re z e iw j rocznika 
1899 j 1900 wyzn. prawosławnego, 
powołań: na I. turnus ćwiczeń, mają 
się stawić w sw ych oddziałach za­
miast 2. kwietnia dopiero 22. kw fet- 
n u  b r, analogicznie jak szeregowi 
obrz zr. kat.

- .i l... u a

UtHorzBiiie d u p  Kydziam 
w hnsikfej Uff. kthjmnj.

Lwów, 17. kw ietnia.
W -lw owski? dyrekcji kola owej 

został utworzony n wy wydział t. 
zw. sanitarny, k tó n g a  dyrektorem 
został mianow n/ długoletni naczel­
ny leKarz k .l  jowy dr. Kazimierz 
Zgórski, prezes ljt>w. Ukorzy i do­
cent Politechniki.

Dotychczasowa działalność za- 
wridowa dra K. Zgórskiego daje zu­
pełną gwarancję, że pow erzony 
sobie w .żny dział no ■ y Dostawi na 
poziomie bardzo wysokim. Dr. Z gór- 
ski znany :est powszech de ja to wzór 
p acow iio ci i charakter na Króś 
! i s azi(bitiy. Taktownem i życzli­
we r postępowaniem zjean ł t  ibi? 
p awdziwe pow .ż3nia nie tylko w 
sferach kole arzy, to taż ogólrem  
życzeniem iest. aby na nowym tak 
ważnyn póshrunku pozo t ł jak 
fi aj c łu : ej.

■ w m  q  > • i j«

PO ŻA R W  RYKACH.
W arszaw a, 16. kwietnia. (Tel.

O. r>.) Onegdaj w ybuchł pożar w  
m iasteczku R y k i pow. garwolińsk1-e- 
go. Pożar trw ał przez ca ły  dzień 
i noc, a pastw ą pożaru padło 257 
domów. 400 rodzin, a w  tem 44 
chrześcijańskich , a reszta żydow­
skich pozostaio bez dachu nad gło­
w ą. Jak  stwierdzono, pożar pow stał 
wskutek nieostrożniośc, 5-ci‘oletniego 
chłopca, który baw iąc się z a p a ła ­
mi w stodole, wzniecił osifń .

Z  r u c h u  
i v y  d a w n i c z e c j o .

lw ó w , 17. kwietnia.
Z  o s ta tn ic h  n o w o ś c i  p o ­

w ie ś c io w y c h . K sięgarnia E  W=n* 
ee i Ska podjęła now e w /danie 
szeregu utworów Guy de Mttupas- 
Sanla, og łasza jąc na początek prze­
kład p o w ie ści: .P io tr  i Ja n “ (19249  
P oza niezwyk ę interesu jącą fabusą 
pow ieściow ą (syn przekonywa się  
o z dredzie m łżm skie j m atki sw ej, 
co w yw olyw a konflikt między nim 
a m atką, konflikt istotnie re len  
przejś dram atycznych) pociąga po­
w ieść ta tak ch arak t.ry  styczną d la  
M aupassanta um iejętnością ujaw ­
niania najbardziej, jakby  się  zda­
w ało, nieuchw ytnych odruchów ,

, myś i i uczuć duszy ludzkiej.
W  dalsz/tn ciąg u  zbiorow ego 

w ydania pism Ja c k  Londona ogło­
siła  taż sam a księgarnia p ow ieść 
p, t . : „P rzygoda*, rozgryw ającą się 
na barw nem , egzotyó^nem tle, m a­
ją ą za treść fantastyczne przygody 
m łodej i p ięknej panny Lackland , 
kióra rusza w św iat dla zd obycia  
„strzechy i s io d ła " , zyskuje zaś 
m iłość, budzącą w je j sercu  napoły 
ch łopięcem  uśpioną kobiecość. F a­
buła pow ieści, nadzw yczaj zajm u­
jąca, utrzym uje do Końca Czytelnik? 
w naprężeniu. P rzek ład u  dokonała 
S . Kuszelew ska. Drobne now ele te­
goż au tora zaw ierają trzy zbiorki*.
1) O dyssea północy, 2 ) Rraw o b ia ­
łego człow ieka, 3 )  Przygody w  za­
toce San  F ra n cisco .

Z angielsk  ej literatury przy­
sw ojono też nakładem  księgarń? 
W end ego p o w ieść: „N apoleon z
N o!h 'ng H ill*, G. K. C hesH rtona, • 
znanego i u nas p ow ieściop isaiza 
z przekładu p o w ie ści: „D elegat
an arch istó w *, go-liw egn obrońcy 
Polski w Anglji, podnoszącego nie­
raz sw ój w ażki, g ło s  w spraw ach 
naszego narodu, „Napoleon z N o *  
(hing H iil", fantastyczna pow ieść 
C hestertona, należy w edług zgodnej 
krytyki zagianicznej do jego naj­
lepszych p o w ie śc i; rzecz dzieje się 
w  okresie, kiedy nie będzie już 
rew olucji, mimoto osnow ą je j je s t 
ideow a rew olucja, a koleje iej 
g łów nego przyw ódcy stanow ią treść 
lego  niepos/o.iiego utworu, o g łę ­
bokim  podk.adzie filozoficznym . 
P o w ie ść  ta je s t pierw szym  to m em f 
zam ierzonego w yboru pism  C hes­
tertona ; poprzedza ją  studjum 
o autorze pióra W . Horzycy.

W końcu w spom inam y jeszcze  o 
„B ib ljo tece  groszow ej W en d eg o ", 
której zadaniem  podaw ać n a jc ie ­
kaw sze pow ieści obce i nasze po 
cenie stosunkow o niskiej. Na razie 
ukazały się w  „ B ib lio te ce "  ja ck  
L o n d o n a : N i szlaku, O pow ieści 
mó*-z południow ych, Syn słoń ca , 
W yga, Zew k rw i; Adolfa D yg asiń ­
sk ie g o : Z pod ciem nej gwiazdy
(o lerw sza część jeg o  T a jem n ic 
W arszaw y ). Kazim ierza T etm ajera : 
Gra fal. M au p assan ta : M iłość. W  
d/Iszym c a g u  w y d aw n ictw a  m ają 
u kazać się utwory J . I. K raszew ­
s k ie j  , }. K orzen iow skieg o , K. T e t­
m ajera, A. D ygasińsk iego , W . G ru- 
b inskiego, A. D iim a:a/ (o jca  i syna), 
M auoassanta, R :ch ild ? , F. Chnmp- 
sa u i’a. T  >akeray’a, G . H. W ellsa, 
M irk a  T w aiid a . Piękna form a 
zewnętrzna, staranny druk, n iska 
wkońcu cena (95 g oszy  za trm ) 
przyczynią się n ieza-iodnie do roz­
pow szechnienia „B iblj oteki g ro ­
sz o w e j" . w . h.
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Zamachy, które nie doszły do skutku.
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CHCIAŁ Z A ST R Z E L IĆ  CAILLAUX.

Cerkiew prawosławna w  Polsce.
Z powodu odczwy patriarchy Tł- 
I chona

1 w o w , 17. k w ie to ta .

(? )  W edług doniesień rosy jsk ie j 
azencij telegraficznej, pisma so­
wieckie ogłosiły  iobszerną odezwę 
TŁcfaona z odbitką autografu, do­
ręczonego przez niego w  przede­
dniu śmierci metropolicie P iotrow i 
celem opn^koiwanja. W  odezwie 
tej Tichon zw raca  uwagę na prze­
śladowanie duchowieństwa praw o­
sławnego w Polsce, tw ierdząc, ±t 
z liczby  35® cerkw i pozostało 
Ich 50.

Cyfry te nłe odpowiadają istotne­
mu stanowi rzeczy/

Przed woiną b y ło  na teTytorjnm 
obecnej Rzeczypospolitej przeszło 
2000 cerk w i Praw osław nych a z te­
go 1025 przypadało aa zabrane ko­
ścio ły  katolickie, 390 na unickie, a 
reszta dopiero wybudowana została 
prz®Z rząd ro sy jsk i Z chwilą oku­
p acji przez aa-mję niemiecką i au­
striacką, szereg cerkwi został zu­
pełnie opuszczony tak  przez za­
rządców  p a ia fji ja k  i parafian, 312 
zaiś wrócfto samorzutnie na żądane 
ludności do kościoła katolickiego.

W  lecie 1924 r. odbył się w  Po- 
czajowtie synojd, biskupów praw o­
sławnych, k tórzy  wystosowali w te ­
d y  list do patriarchy Tichona. 
przedstaw iający stosunki kościoła 
praw osław nego w P olsce —  
W edług tego listu w rękach praw o­
sławnych znajdowało się 1480 c er- 
k\tf*. R eszte zam knąć musiano z po­
wodu opuszczenia i braku w ier­
nych. k tórzy u tw orzyćby  mogli pa­
rafię. T ak  wiec Hst synodu pocza- 
jowsidego zadaje kłam zarzutom 
Tichona o prześladowaniu ducho­
w ieństw a prawosławnego w P o l­
sce j zamykaniu cerkw i.

C y fry , podane w odezw}e zm ar­
łeg o  patriarchy Tichoną, mogą od­
nosić ssę jedynie tylko 'do teryto­
rium w ojew ództw a lubelskiego 
(t. j. Chełm szczyzna i Podlasie). 
N abierają one jednak zupełnie inne­
go znaczenia i nie tylko przeczą 
wiadomościom o prześladowaniu 
duchowieństwa prawosławnego, 
ale w prost stw ierdzają duże w zglę­
dy rządu polskiego dla wyznania 
prawosławnego. Na terytorium tem 
w roku 1924 (a nie na ca ły m  obsza­
rze R zeczypospolitej) b y ło  około 
400 cerk w i ®a 260 tys, praw osław ­
nych. T ylko  50 z ty c h  cerkw i by ło  
wybudowanych przez praw osław ­
n ych , resztę zaś stanowiły zabrane 
kościoły  katolickie. Poniew aż ty ch  
50 cerkwi zaspaikaja w  zupełności 
potrzeby ludności wygnania praw o­
sławnego, licząęej tam obecnie 
142.000 głów, przeto resztę cerkw i 
zw rócono kościołow i katolickiemu, 
lub też zamknięto. C haraktery sty - 
cznem  iest, iż na tym terenie lud­
ność wyznania Prawosławnego, po­
siadając 50 c erkW>, ma procentowo 
dwa razy w 'ęcej świątyń, aniżeli 
posiadają ioh w yznaw cy kościoła 
rzym sko-katolickiego.

REDAKCJA .GAZETY LW ÓW .
SKIEJ” OCENIAC BEDZIE NA SWYCH 
SZPALTACH NOWE WYDAWNICTWA 
JEDYNIE TYLKO WÓWCZAS, ODY 
ONE NADSYŁANE BĘDĄ WPROST 
POD ADRESEM REDAKCJL NIE ZAŚ 
JE J  POSZCZEGÓLNYCH CZŁONKÓW,

Paryż, 16 kwietnia. (Tel. G. L ,) 
Przed am basada rosy jską został a- 
reszitowany pewien robotnik bez 
p racy , k tóry  podawał s'ę za inży­
niera Oświadczył on, ż® w ezyra! 
w ręczył m u pewien Rosjanin rewol­
w er i fotografię K rasslna i obiecał 
mu wielką sum ę pieniężną, jeżeli mu
się uda zastrze lić  Krasginą.

Z  Towarzystwa Heraldycznego 
we Lwowie.

L w ó w , 17 kwietnia.
Odbyło się Walne Zgromadzenie 

Towarzystwa Heraldycznego. Prze­
wodniczy! w zastępstwie prezesa p, 
Z L Radzimińskiego wiceprezez T o ­
warzystwa Dr. Piotr Kucha:ski. Po 
zagajeniu Zgromadzenia przez Dra. 
Kucharskiego, sekretarz W alnego 
Z .romadzenia Dr. K. Sochaniewicz 
zdał sprawę z dz:atalności Towarzy­
stwa za ostatni okres sprawozdaw­
czy a następnie p. Alfred Pożnisk 
imien em Komisji Sikontrującej prze­
dłożył sprawozdanie rachunkowe, 
które Walne Zgr omadzenie przyjęło 
do wiadomości, uchwalając ustępu 
jąc:m u  Wydziałowi jednogłośnie ab­
solutorium, N stępnie przystąpiono 
do wyboru członków Wydziału, do 
k órego w eszli: Prof. Dr. Przemy­
sław Dąbkowski, prof. Dr. Jan Pta- 
śnik, Dr. H. Polaczkówna, Dr. K. 
Sochaniewicz, Józef Białynia Choł - 
decki, Alfred P iż n  ak, Dr. Aleksan­
der C otowski i Ludwik Pierzchała. 
Redaktorem Rocznika Heraldycznego 
obrano P rtf. Dr. Władysława Sem­
kow icz!, da Komisji Szkontruiącej 
wybrano Aleksandra U lenieckego, 
Dr. Karola Badeckiego i int. Adama 
N zieiskiego. Na temże Walnera Zgro­
madzeniu obrano ze względu na za­
sługi położone dla Towarzystwa 0-  
raz prace na polu heraldyki i umie­
jętności pokrewnych. Zygmunta Lu- 
bę Radzimińskiego dożywotnim pre­
zesem honorowym, członkami hono­
rowymi Dr. Antoniego Prochaskę 
we Lwowie. Kazimierza Pułaskiego 
w Poznariu i Stanisława Ptaszyckie- 
go w Lubliuie Po wyborach przy­
stąpiono do sprawy zmiany statutu, 
którą referował Dr. K. Sochaniewicz. 
Opracowany przez tegoż projekt 
statutu rozciągający działalność T o ­
warzystwa na cały obszar Rzeczypo­
spolitej, i przewidujący tworzenie 
kół lokalnych o szerokiej kompeten- 
cj autonomicznej uchwaliło Walne 
Zgromadzenie bez zmiany większo­
ścią głosów. Rozpoczynający w no­
wych warunkach Zarząd Towarzyst­
wa Heraldycznego swoją działalność 
ma w ten sposób podstawy do na­
leżytego rozwoju na przyszłość, któ­
re krępował statut dotychczasowy.

SPO R T .

PRZED ZAWODAMI Z PARDUBI­
CAMI, POGO N IĄ (W ILNO) i MAK- 

KABI (KRAKÓW ).

17 kwietria. 
Pogoń i Hasinonea, które z za­

wodów świątecznych w ysjły z ho­
norem, spo ykają się w sobotę I nie­
dzielę z poważnym przeciwnikiem, 
nie zasługującym na lekceważenie

Paryż. 16 krw5ettóa. (Tel. &  i'1)’. Dzd- 
siał koto Izby deputowanych policja a- 
resztowała pewnego osobdika. uzbrojo­
nego w r e w o łw e l  ] zdradzaJacezo w ie l­
k ie  podniecenie. Przyznał s»e on. że 
miał zamiar zastrzelić Caillaux. Identy­
czności zamachowca jeszcze me sW .er- 

j dzono.

K, S. Pardubice z miasta tej samej 
nazwy stanowią najsilniejszą prawie 
czeską drużyną prowincjonalną, gro­
źną konkurentkę czołowych zespo­
łów praskich I tak mogą poszczycić 
się zwyc ęstwem nad SIavią 3 : 2 , 
nad D F. L. 2 : 1 , nad Viktorią 
Ziżkcv ? : 2, Czechoslovaa Kosire 
2 : 1.

Sobotni przeciwnik Pogoni 1 nie­
dzielny H ism onei, odniósł również 
szereg bardzo poważnych sukcesów 
poza granicami ojczyzny, Zeszłego 
roku grał w Belgji, 2 Royal Club w 
Antwerpjl 2 :  3 , Union St. Gilioise 
1 : 3 w Brukseli. W Wiedniu spotkał 
się dwukrotnie z Rapidem, osiąga­
jąc wyniki 1 : 1  i 1 : 2 .

Tegoroczne rezultaty Pardubitzan 
wskazują na ich  doorą formę, mia­
nowicie Pardubice —  Kolon 4 : 1, 
Pardubice— Amatorzy Reichenberg 
1 2 :  2. W  zawodach Praga —  Wy- 
chod (0 :0). brało udział siedmiu gra­
czy z lej drużyny. Dotychczasowe 
wkońcu zawody z drużynami pol- 
skiemi skończyły się dla nich zwy- 
c ęsko, a to z Polonią warszawską 
5  : 4, 1 : 0 , 2 : 0, z Wisłą 4 : 2 ,  z 
Warszawianką 3 :  1.

W niedzielę gra Pogoń swój 
trzeci raatch o m srz o stw c  Polski z 
Pogonią wileńską, Drużyna ta stoi 
mniejwi^cej na poziomie naszej L e- 
chji, to też zawody mogą być wca­
le interesujące. Prowadzić ją będzie 
znany sędzia krakowski dr. Lustgar- 
ten.

W końcu w niedzielę przedpołu­
dniem goszczą Czarni na swem bo­
isku z krakowską Makicab1. Tegoro­
czne je j wyniki (Jutrzenka 1 : 2) po­
zwalają przypuszczać, że gra będzie 
otwarta. Zwycięstwo przypadnie za­
pewne Czarnym w udziale, nie­
mniej jednak niespodzianki nie są 
wykluczone, o czem zarówno Lwów 
(Makkaoi — Pogoń 4 ; 1) jak i Kra­
ków (Makkabi— C racova 1 : 0, Mak- 
kabi— Wisła 0  : 0) dobrze wiedzą.
W każdym razie dzięki zapobiegliwo­
ści naszych klubów będziemy mieć 
znowu ciekawą niedzielę, zwłaszcza, , 
że każdy z wyżej omówionych . 
matchów odbędzie się w innej po- I 
rze.

Z  t e a t r ó w  s w o w s k i c h .
TEATR WIELKL

Piątek. 17 bm. „Twórca". (50 prc. 
zniżki.

Sobota. 18 bm. „Carmen" (Pierwszy 
występ Bsliny-Skupniewskiezo).

TEATR MAŁY:
Piątek, 17 bm. „Wielka księżna \ 

chłopiec hotelowy".
Sobota. 18. bm. „Wielka księżna i chip 

piec hotelowy".

TEATR NOWOŚCI:
Piątek „Hrabina M ańce" (z pp. Wroń­

ska i Ryiską).
Sobota „Agri".
Niedziela „Cl o-do".

EKONOMISTA
Lwów, 17. kwietnia.

P o ls k a  w o b e c  w io s e n n e j w y ­
s ta w y  w  M e d jo la n ie . Próbki to­
warów z Polski, przeznaczone na 
wiosenną wystawę w Medjolanie, 
skolekcjonow ane będą przed ich 
wysianiem za granicę w Poznaniu. 
Próbki te, adresowane do Miejskiego 
Urzędu Targu Poznańskiego, korzy­
stać będą przy przewozie od stacji 
uadania do Poznania z ulgi taryfo­
wej, w wysokości 50 °/0 taryfy nor­
malnej.

O  p r z y s p ie s z e n ie  p rz e w o z u  
r o ś l in  i d rz e w e k  o w o c o w y c h . 
W oczekiwaniu wzmożonego prze­
wozu roślin, drzewek owocowych, 
sadzonek, krzewów i t. p. z nad­
chodzącą wiosną, wydała lwowska 
Dyrekcja Kolejowa ściśle zarządzenia 
zmierzające do dokonania przewozu 
odnośnych przesyłek z największą 
sprawnością I szybkością, gdyż o - 
kres, kiedy możliwe jest sadzenie 
loślin, trwa l e d w i e  tygodni.

WALNE ZGROM ADZENIE SPÓ ŁEK 
AKCYJNYCH .

2 0 . kwietnia br. „Bazar P o l.*  S . 
A. w Warszawie (4 ppoł.).

2 2  kwietnia br. Spółka akc. eks­
ploatacji soli potas, we Lwowie.

25  kwietnia br. Warsz. B. Dys­
kontowy w Warszawie.

27. kwietnia br. „Bank Kwlie- 
cki, Potocki i Ska*. (Poznań Al. 
Marcinkowskie 4  ppoł.).

30. kwietnia b- r. „Fornarina* 
S. A. w Warszawie (7 w itcz. Bel- 
wederska 2.

30. kwietnia br „Włókno Pol.“ 
■S/A, w W arszawie (7 wiecz. Szkol­
na 10).

1. maja br. „Białostockie ToW 
Elektr. w. Białymstoku". (12 w pot. 
Elektryczna 15).

2 . maja br. „Akc. Bank H ipot." 
we Lwowie (10 ppoł.).

4. maja br. Jaworznickie Kom. 
Kopalnie węgla S. A. w Krakowie.

G i e ł d y p o z a l i v o i v s k i e
ntZEDGIEŁDS KRAKOWSKA.

Kraków, 17. kwietnia.
Bk Przemysłowy 0-33 towar. Zie­

leniewski 11*1 o— 11 '30 , Cegielski 
0*54— 0*56, Lokomotywy 0*48— 0'59 , 
Parowozy 0*67— 0*69, Górka 17*75 
18 '00 , Siersza g. 3 '7 0 — 3*85, Chybie 
4 3 5 ,  Niemojowski 0*60— 0'62 , Ja­
worzno (dr.) )4 '5 0 , (25) 14*25, (100 ) 
13 75, Ćmielów 0*46— 0*49. Brak 
o waru. Tendencja zniżkowa.

* O ------
■ O BR O T Y  PR Y W A T N E .

L w ó w , 17 kwietnia.
D ziś ten d en cja  chw iejna lekko 

zniżkowa. O brót średni.
D olary amer. 5*18 1/, do 5*19 

doi. kanadyjskie 5*15 1/* do 5»t6. 
korony czeskie 0-15 N* do 0*151/*, 
leje 0*02ł /» do 0*02*/g: franki franc, 
D'271!t do 0*27‘/gf frank szwajcarski 
1 0 0  do 1 0 1 .  funty szterl 24*60 
cm 24 70, Rubin a  5001  ł  100 
za I tys 3*00 zł. do 3 ‘2 0  zł. 
drobne za 1 tys. 1 89- do 2*00 zL 
niemieckie tys, stare za 1 tys. 
0*00 do 0*00 gr., korćmy a istr, za 
tys. 007*/* do 0*0 7 * 's gr.

Złoto: 20 kor. 2» '8 0  flo 21*70, 
20 frank. 19 7 0  do 19 8 5 , 20 marki 
2 4 8 0  do 2 5  00. 10 rubli 27 .0 0  de
27 2 0  gr.

Srebro: kor.au str. 0-441!.,— 0*44% , 
5 -k o r. austr. 2*30— 2*33, floreny 
1*18— 1*20, srebr. ruble 1*88.— 1*90 
Kopiejki za rubel 0*84— 0  85.
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„GAZETA LWOWSKA" z dnia 18, kwietnia 1925.

K r a s k a .
P ią te k  17 k w ie tn ia . Rz. kat.: 

Rudolfa. —  G '.  k a t.: W e i. P ia to k .

DOKTORATY HONOROWE 
POLITECHNIKI LWÓW 5K EJ.

Lwów, 17 kwteifa.
4-go bm. uchwUflto Ogólne zebrane 

Profesorów P. L. na wninsuk Pady W y­
działu Komuniikacyiiego, nadać tytuły 
doktorów „honoris causa“ za wybitne, 
twórcze, przechodzące zwykła miarę 
prace techniczne: Inż. Andirzeiowi Ke- 
dz.orcwi, Inż. R nairuorwi Ingardenowi. 
Inż. Feliksowi Kucharze wskiemu Waz 
Inż. .Aleks. Wasiutyńskiemm, profesoro­
wi PatitoćhmlkS warszawsk.ej. Uroczyste 
wręczenie dyplomów nowo mianowa­
n a^  doktorom honorowym odbędzie sie 
w maju br. ----------

Liga polsko-jugosłowiańska we Lwo--
wie urządzą l a  „wctich członków bez­
płatny kifcs nauki jęsyka serbsko-chor­
wackiego. Nauki udziela począwszy od 
15 bm. lel uor p. Fran,jo Cm.eh codzien­
nie wr sali Nr. 3. I p. Un*w. (gmach po- 
sejmowy, ul. Marszałkowska) cd podz.
18 do 19. ------

Tow. Walki z Grożuca Sekcfe Ooieki 
nad Dzieckiem urządza dla osób T 'Snu­
jących sie pielęgnowaniem dziec- wy­
kłady, na które zaprasza btostry za­
konne. Matk., Wychowawczynie i Se- 
minarzystki. P%rwszy cykl będzie obej­
mował cztery wykłady i odbędzie s j i  
przy ul. Lindego 5. 1. piętro z następu- 
jącm  programem: 16 bm.. Chore d.ec- 
l[0 — Dr. Ludwig. 23 bm.: Racjonalne 
żywienie — Doc. dr. Quesl 30 Gru­
źlica aziecka a dziecko — Doc. dr. 
Proguiski. 6 inaia Rozwój fiz.ycz.uy i 
bygiena dziecka — Dr. Tomaszewski. 
P o każdym wykładzie słuchacze mogą 
zarytyrwać prelegentów o punkty im je- 
szcże niejasne. Jeśli pierwszy cvk: bę­
dzie miał dość liczny udział słuchaczy.

W  r  a  ż  d  n  i a .
Z nafszytszego tramwaju w burzy spienionych fa z  
Tryśme żywy projektor wszystko widzący wzrok 
Pomkną spiralą druty, awiną się — rozwiną wspak,
Słońce, skrwawiony plakat, padnie, ron darte, na bok.

Pi zez szkła rżnięte poziomem Jak tolosalny fą m 
Rozbły.nfe taśmą wystaw, puszczony z prądem. Pś®- 
Elektrycznym galopem dzwoniąc w podkowy szyn,
Wjerztmae. zmrgSa wstozymany, wspięty w podskoku, sktęt,

Godni sunący tund jaik betonowy krdfe.
Ulica się jak azJWWgiwa złamie n« rogu wpół.
Z Kwnoćełn kół przewierci. w głjb  wmurowany. mrok.
Plac miejski padnie w objęć** fak powalony dąb.

<
Dyszy rytmicznie !  wrze wielo-koiowy tium, .
Szprychami czairnyct, rąk tłucze w pokrywę dnia,
Pryśnie! Dosięgnie gwiazd człowiek wzniecony skrą.
Słońca ogi.isty piec wypali • robi, do dna.

Na setnej kondygnacji sto, stalowy inżynier.
W strząsany prądem miarowym macha błyszczącą pafeczsą; 
Urzeczone tym taktem mas rojowisko olbrzymie 
Szereguje sie w. ciszy, skupia się, cofa w sUcz —
Rusza! JULJAN PR7YBO Ś.

nostąp!: drag1 i specjału!ejszy na temat 
rorwuju dzvcka.

Fundusz budowy pomnika J . S t o i c ­
kiego we Lwowie wynosił w dniu 31-go 
iPartCa br. 14.364 zł. 34 gr.; k)vota ta 
złożona jest w filjU lwowskiej Banku go­
spodarstwa krajowego. Składki na po­
mnik Pi-zyjnniią wszystkie dzienniki 
lwowskie; można też przesyłać rzekami 
PKO., których na żądanie dostarcza 
komitet. (Adres komiteu: Dwernickiego
1. 9). -----------

 O------
• —) Pożu.' przy uL Wazowej. vVezo- 

faa nad rainem powstał pożar w komór­
ce drewnianej na I. p. Straż pożarna 
ogień ugasiła. Przyczyna pożaru na ra­
zie nieustalona.

(—) Ze sali szpitalnej. Do szpitala 
powsze ci mego przy wieziono wczoral 
Michała Kaweckiego, ślusarza, zam. w

domkadh kolekywycti przy ul.. Gródeckie] 
ze złatoana ręką, oraz rilnemi potłu­
czeniami na glpiwro, skutkiem upadku 
tźw pasa warsztatowego podlczar tną­
cy. — W  Mochr-tamci Michał Pulćuar 
w  czasie bójki ze Stefanem Pachow ia- 
kieir, cdniósf ranę w lęwen: oku, tak że 
ze musiano go przywieźć do szpitaia.

(—> Małoletni złodziej Bazyli Hoło- 
wiński ram. przy dl. Kopumdca 36. do­
niósł komisariatowi VI.. że onfigdhj wie 
czorcm 9-letnf MJrcnaluk Tecnnr z Za­
kładu Sierót p ,«y  'uf. Kopernika skradł 
mu z mieszkania 2 złote pierscionk' z 
szafirami, dukat belgijski złoty, 5-ć.o 
rijbiówke złotą oraz srebrny medalik.

(—) Nagłe zasłabnecK. Katarzyna 
'Jaremko. zam. w Czeraninffe pcw. 
Lwów1- zasłabła nagle na pl. Krakow- 
skrni, l-ekarz dyżurny Pogotowia pole­
cił ja odstawić do szpitala,

Rozmaitości.
(a) Zatonięcie płonącego p a ­

r o w c a . C ekawego w idowiskaśw.ad- 
kaml byli mieszkańcy włoskiego mia­
sta j ortowego Brindi i dnia 4 bm. 
Na stojącym w tym porcie parowcu 
włoskim „Candiano", wiozącym ła­
dunek nafty, wybuchł gwałtowny 
pożar Władze portowe Brm dist, 
tędące w obawie, że na płonącym 
okręcie nastąp* wybuch nafty, który 
m-ź> być f-talny d'a miasta, kazały 

aholować jaknajprędzej parowiec 
na pełne morze. T im  jeden z prze­
ciw: orpedowców marynarki włoskiej 
zatopił go kilku wystrzałami z dzia­
ła. W dowisku temu przyglądał się 
z wybrzeża ogromny tłum publicz­
ności.

(a) Tysiąc p a p y ru s ó w . Profe­
sor uniwersytetu m edjolańsklego, 
Bem eref, bawiący obecnie w Egip­
cie, doKonał tam —  jak donoszą 
dzienniki rzymskie —  ciekawego 
odkrycia, O to w starożytnej bazy­
lice koptyj-k'ej w Assuanie znalazł 
tysiąc niezmie me cennych papyru­
sów starnegipskich.

(a) Połączenie radiotelefo­
n ic z n e  L o n d y n u  z całym świa­
tem. Według londyńskiego „Mor- 
ning Posik", władze angielskiego 
miiiisterjum poczty dokonały w cią­
gu ostatnich tygodni szeregu prób 
z nowemi aparatami radiotelefonicz- 
i.emi, mające mi umożliwić regularną 
komunikację radiote/efoniczn? po­
między Londynem a resztą świata. 
Dokonane dotychczas próby rozmów 
ze Stoknoimem, Berlinem i Tury. 
nem dały winik' zadowalające.

 o------

OGŁOSZENIA
U ZN A N IA  ZA Z M A R Ł E G O .

Lcz. T. IV. 174/24. Zarządzenie po 
stępowania celem uzn mia za zmanych.
1) Jan Bednairz Svn Framdszk; i Kata­
rzyny, nr. 10. czerwca i872 w Przytko- 
utcach ad Kalwaria. 2) Jan Żurek syn 
Tomasza i Marianny, itr. 13. grudnia 
1886 w Przytkowicach. 3) Jan Niewiado­
mi/ syn Jana i Karoliny z Pawlusów, 
tir. 14. maja 1886 w Wiiepizu. 4) Jan 
Węgrzyn syn Jana i Anny, ur. 18. maja 
1872 w Jaworniku. 5) Markus Sdblger 
Syn< Feliksa i Marji, ur. 15. kwietnia 1881 
W Bulowicach, zamieszkały w Kętach, 
ó i- i ' i ij,.. oclię-k s"u Józefa i Ma­
rianny. ur. w roku 1872 w Uraboszy- 
cach. 7) Amtomi Baran syn Franciszka 1 
Anny, ur 4. kwietnia 1890 w Brzezince 
ad Oświęcim. 8) Andrzej Woźn.iak syn 
Jana i Anny, ur. 18. Uswraća 1882 w 
Babicy, zamieszkały w Kleczy, tu w , 
Wadowice. 9) Andrzej Wołoch syn Jó ­
zefa j Marii, ur. te. listopada 1892 jW 
Tluczanii Górnej. 10) Jacenty Pustełńik 
syn Michała i Marjamny, ur. 15. sierp­
nia 1885 w Tenczynie. 11) LiKlw.k W ę­
grzyn syn Piotra i Marji. ur. 25. maja 
1890 w Jaworniku ad M uślente 121 Ję ­
drzej M r #  syn B r# ęia  i Doroty, ui. 
rw roku 1885 w Krzywaczce, po w. My­
ślenice. 11) Wawrzyniec Cichoń syn Ja ­
na i Marii, ur. 8 sierpnia 189^ iv 'Hu­
czani Górne). 14) Jani Podbw a. syn To­
masza i Anny, ur. 18. marca 1880 w Za­
wadce, pow. Myślenice. 15) Władysław 
Woijfc.eehciwski syn Franciszka i Anny, 
ur. 23. w rześn ia  1891 ŵ Okrajniku, now. 
Żywiec. 16) Grzegorz Kot svn Ludwi­
ka i Anny. ur. 9. nrorca 1890 w  Zygodo- 
■yicach. 17) Julian, Biły?? syn Grzegorza 
I A niel.. :ir. 12 kwiietnaa 1897 w Ja s :e- 
nicy pow . Brziozów . 18) Amdrizei Lck- 
cik syn K asp ra i Katarzyny, ur. 24. 
listopada 1884 w Radz.szowie, zamie­
szkały w Bpcz3.t^£. te) Ludw k Czaji- 
ck: syr. Jana. i Rozalii, ur. 25. września 
J 890 w Osłałowei ad Dąbrówką. 20) 
Wo.ic.iecK C*»Hcki «5'TI Jana 1 R. zalii, 
ur. 8. kw.ętri-a 1898 w Ostalowei ad 
Dąbrówka. 21) Józef Blachura sin  To­
masza i Lucii. ur. 27 sw pw a 1889 w 
D św iecin fn . 22) Józef Płatek, uf. 23. 
jtycznia 1883 ,w Brzącowicach. 23) A-

dam G.aputa syn lana i Ewy, tir. 24. 
grudnia 1887 w Bęczarce aa Myśleni­
ce. 24) Jam tsyrdy syn Antoniego f Te­
kli, ur. 22. czerwca 1880 y Pietrzyk ł> 
wiicach. 25) Kazanierz Józet 2-gą im. 
Mroszk.iewiicz syn Jana i Agnieszki, ur.
28. lutego 1897 w Jaioszowicach. 26) 
W ojc.ech Babina sym MSoh^ła j V 'ikto- 
rji, ur 3. towietma 1875 w Juchówce £ u 
Maków. 27) Józef Serdyl syn. Szczepana 
i Rozalii, ur. 6. stycznia 1892 w1 Brzc- 
slńcaeh ad Andrycnow. 28) Jan Mały-, 
sa s Jakóba i Marianny, ur. te. jnalaj 
1S75 w Krzeszirw^e. 29) WJncen-ty
Szczygieł syn Józeta T Zofii,
września 1879 W Sleszowh ach. 30) Sta- 
riłslaw Korzeń, sy.t Michała '! Franciszki, 
ur 4. ikwneitnra 189o w Gorzeniu Dol­
nym. 31) Stanisław W ójcik syr, Józefa 
; Franciszk., ur. 5. marca 1883 w Cho- 
tani. 32) Andrzei Szatan syn Józefa i 
Marianny, ut. 12. listopada 1885 w 
Czańpu 33) Mifchar Majek syn. Jakóba i 
Anny. W- 8. kwiietnia 1«84 w Szczyrku 
ad Biała. 34) Szymon M ałana.ach syn 
Grzegorzu i marii,, ur. 1883 w Lańczlaeh 
OóHlvch.. 35) .Piotr Gaiczak syn, Art- 
Hr e)a i M.airji. trr. 3. ćSterwca1 i89o W 
Inwałdizie. Jako óazestnilicy wobry świa­
towej z l p ie i i  od dłuższego czasu nie 
ma o nich wiadomości. Wdraża się po- 
steiK/wam- celem uznaitiia ich za zmar­
łych i ogłasza Ile  Wezwanie, aby udzie­
lono o' nich wiiaidnimom Sadowi lub ku­
ratorom ad 3—7 Z Jaiworskiem.i. ad 5— 
32 dr. Z Bachotwskiemr. ad 24 d,r. b, 
Hupoentowf. adwokatom w Wadowi­
cach. Zaginionych wzywa sie. aby sta­
wili sie w Sądnie, lub dtan.eślj o sebie 
w nrzecTwnnm raato po sześciu, zaś ad
6) po trzech1 mte slabach od1 ogłoszenia 
tego edyktu Sad wydi? ostateczne or 
czernie. 3217

Sad okrejrowv. Oddział IV.
Wadowife. dnia 16. m arca 1926 -.
L. cz, T  V. 12/25/5. Alojzy Bak, u- 

rodzony 1872 w PrycWpotnem, powiat 
Rzeszów, zamilesadkaiiy w Rzeszowie, w 
sierpniu 1914 przydzielony dio Zeigs- 
depot 10 'kiorpusu artylerii polnej, peł­
nił służbę w Przemyślu w  czasie o- 
blężenda, zaginął. Wdrażając postępo- 
V”an,e celem uznaraio go za zma-Jego 
wizy.wa się, aby zawiadomione Sad ™ 
zaginionym. 3092

Sąd okiręgowy.
Rzeszów, ,i, marca 1925.
T. IV. 48/24/3. Edykt. Anton1,1 Sienick'. 

sym Stanisława i Magdaleny z Lech-

warów, urodaony 3. majai 1874 w Bieź- 
dtziedzy, uczestnik wojny światowej, 
dostał się do niewoli rosyjskiej, gdzie 
był ciężko chc*™ w roku 1915 i miał 
tam umrzeć. Wdrażając postępowanie 
celem uznania Antoniego Sienickiego 
za zmarłego, wzywa s.ę, by do 6 mie­
sięcy od ogic mżenia edyktu w „Gaze­
cie Lwowskie)*1 domesiono sądowi aub 
obrońcy węzła małżeńskiego ad!w. dr. 
Kcnnhauserowi w Jaśle o zaginionym, 
którego wzywa się, by iawJł się przed 
sądern, lub dał znać o  sobie. Po uply- 
wiic powyższego c^sokresu sąd wyda 
orzeczenie. . .j094

ąd okręgowy, Oddział IV.
Jasło, 31. styczma 1925.
T. IV. 24/24/3. Edykt. Szymon Wier­

dak. syn Stanisława i Antonimy z Sol.ń- 
skich. urodzony 17. października 1887 
w  Lękach ad Dukla, uczestnik wolny 
światowej, miał zgmąć w roku 1914 w 
walkach frontowych nrd Sanem.. Wdra­
żając postępowanie celem ustalenia do­
wodu śmierci S z jn » n a  WjjtefdalSa, wzy­
wa się, by dio 3 miesięcy od ogłoszenia 
edyktu w „Gazecie Lwowskiej*1 oonte- 
siwe- s^dlolw4 o zaginionym poczem sad 
wydia orzeczenie. 3095

Sąd okręgowy, Oddzfał IV.
Jasio, dnia 29. styczni? 1925.
T . JV. 214/24/3. E dykt Ignacy Kusiak, 

—'cdzomy w  Wietirznem ad Dukla 26. 
lipoa 1878, uczesfnik wojny światowe}, 
zaginął od sierpnia 1916. W drażając ro - 
stępcwamie celem uznania Ignacego Ku­
si Jrs  za zmai łego, wzywa s io  by do 6 
ntiesiecj od ngłrszen1 a edykt| w „Ga- 
zeci Lwtowsk'.fci ‘‘ dloidesfon* sądów1 o 
zaginionym, którego -wstywa sie, by Ja­
wił sie przed sadem, lub dał znać o so- 
bJe Po upływie powyższego czaso­
kresu sąd wyda on zoczenie. 3096

Sąd okręg .wy, Oddział IV.
Jasło , dnią 25. stycznia 1925.

u. cz. T. V. 55/25/4 Lecn Włady­
sław W.ożniacki. nodzony 189? w Strzy- 
żowi , powiat S tró ż ó w , pirzydzit ons 
do 40 pułkiu piechoty, walczył na fron­
cie *osyjsklni dostał się do niewól- ro­
syjskiej. zachorował, miał umrzeć 1915. 
W drażając postępowanie celem uznania 
ko j a  zmarłego, wzywo s ‘ę. aby za­
wiadomiono o 'zaginionym. 3091

Sąd okręgowy.
R z e -ó w . „. marca 1925.
T. IV. I83/24A. Edykt. Ja .. Magiera, 

syn Andrzeja i Heleny, uroda omy 20. 
lipca 1879 w Nawsiu Brzosteckiem. u-

czestjfe  wojny światowej, zaginał od 
paźdzternka 1914. W drażając postępo- 
wanie celem uznania Jana Magiery za 
zmarłego, wzywa się, by do 6 miesięcy 
od ogłosi enia edyktu w „Gazecie 
Lwowsk.ei doniesF.no sądów" o  zagimo- 
nym, ktorego r z w u  się by jawił sie 
przeć sądem, lub dał znać o sobie. Po 
upływie powyższego czasokresu sad 
wydla orzeczenie. 3097

Sąd okręgowy. Oddział IV.
Jasło, dnia 31. stycznia 1925.
T. 137-25. Jędrzej Kardasz, ssodzoni 

187C w Z?gwoździu, żołnierz zagina ro­
ku 1914. Celem ajuanja go zmariyn* 
wzywa się uwiadomić Sąd albo kurato­
ra Kieryłę Olejnika w Zagwoździil dn 6 
mienięcy. 3075

S ą J okręgowy,
Stanisławów, 3. lutego 1925.
T. 693124. Marcin Zapotoczny, urodzo 

ny 1885, z Dźwinogrodu. to in itrt za­
ginął noku 1916. Celem uznania go zmar­
łym wizvwa się uwiadomić Sąd albo ku­
ratora Za potocznego Szymona w  Nowo- 
staiwcacn.dc 6 miesięcy. 3027

Sąd oikręgowy.
Stanisławów, 19. lutego 1925.
T. 89/25/3. Jan Lisowski z Ealeiówid 

zaginał na wojnie. Podpisany Sąd wizy- 
wa każdego, ktoby o nim miał wiado­
mość,- aby da" znać Sądowi, do 6 mie­
sięcy. W  brakiu wiadomości o nim w 
tym czanie. uznany będzie za zmarłego, 
a jego małżeństwo z Anłefa Blaźełow- 
ską za rozwSame. Obrońca węzła mał­
żeńskiego mianuje się adwokata Slączke 
wi Sanoku. 3C89

Sąd okręgowy, Oddlzfiał IV.
Sanok, 20. marca 1925.
T. IV. 1/15/2. Szymon Dudzik, uro­

dzony W W ieżycach 1884, żołniera au 
striacki, zaginą* w niewoli rosy]8kiei 
1916 Worażając postępowanie, celem 
uznania go zmarłym, ^zy wa się o udzie­
lenie o nim wlaaomości. Po 6 miesią­
cach na ponowną prośbę wyda się orze­
czenie.

Sąd okręgowj Oddział IV. 3209
Nowy Sącz, 27. lutego 1925.
T , 2l/25'3. Jakób Paduch z Piątkowej 

zaginął ia wojnie. Podpisany Sąd wzy­
wa każdego, ktoby o nim miał  wiado­
mość, aby dał zuać Sądowi, do 6 mie­
sięcy. W braku wiadotuoścl o nim w 
tym czasie uznany będzie za zmarłego. 

Sąd okręgowy Oddział IV. 3212 
Sanok, 7. marca 1925.



..GAZuTA LW O W SK A "' z dnia 18. kwietnia 1925,

T. IV. 110/2/45. Edykt. Tom asz Leś­
niak wodzony 29. października 1874 w 
Węglówee, uczestnik wojny światowej 
miał zginąć na polu bitwy pod Skolem 
w kwietniu 1915. Od tego czasu niema 
o nim wiadomości. Wdrażając postępo­
wanie celem ustalenia dowodu śmierci 
Tom asza Leśniaka, wzywa się by do 3. 
mto&ęcy od ogłoszenia edyktu w Gaze­
cie Lwowskiej doniesiono Sądowi o za- 
ginienym. Fo upływie powyższego cza- 
sokresa Sąd wyda orzeczenie.

Sąd okręgowy Oddzjał IV. 3172 
jasło, dnia 23' stycznia 1925 
T . 84/25/2. Teodor Tokar z Łodyny 

zaginął na wojnie. Podpisany Sąd wzy­
wa każdego, ktoby o nim miał wiado­
mość aby dał znac Sądowi do 6 m ie­
sięcy. W braku wiadomości o nim w 
tym czasie, uznany będzie za zmarłego 
a jego małżeństwo z M arją z Jacyny- 
czów za rozwiązane. Obrońcą węzła 
małżeńskiego mianuje się adwokata 
ślączkę w Sanoku.

Sąd okręgowy oddz. IV. 3237 
Sanok, 7. marca 1895.
T . 112/25/2. Paweł Niemczyk z Posa­

dy dolnej zaginął w niewoli rosyjskiej 
Podpisany Sąd wzywa każdego, ktoby o 
nim miał wiadomość, aby dał znać Są­
dowi do 6 miesięcy. W braku wiado­
mości o nim w tym czasie uznany bę­
dzie za zmarłego a jego małżeństwo z 
Juilauną Sznl za rozwiązane. Obrońcą 
węzła małżeńskiego mianuje się adwo­
kata Slączkę w Sanoku.

Sąd okręgowy oddz, IV. 3214 
Sanok, 26. marca 1925
T . 44/25/4. Jan Hnatko z Huzel zagi­

nął na wojnie. Podpisany Sąd wzywa 
każdego, ktoby o nim miał wiadomość, 
aby dat znać Sądowi, do 6 miesięcy. W 
braku wiadomości o nim w tym czasie, 
uznany będzie za zmarłego

Sąd okręgowy oddz. IV. 3235 
Sanok, 25. marca 1925.
T . 96/25/4. Szymon Rajctiel z Klim­

kówki zaginął na wojnie. Podplsauy Sąd 
wzywa każdego, ktoby o nim miał wia­
domość, aby dał znać Sądowi do 6 mie­
sięcy. W braku wiadomości o nim w 
tym czasie uznany będzie za zmarłego.

Sąd okręgowy oddz. IV. 3236 
Sanok, 28. marca 1925.
T . 71/25/4. Icik Jurmark z Łomnej za­

ginął na wojnie. Podpisany Sąd wzywa 
każdego, ktoby o nim miał wiadomość, 
aby dał znać Sądowi, do 6 miesięcy. 
W braku wiadomości o nim w tym cza­
sie uznany będzie za zmarłego a jego 
małżeństwo z Reisel Doppelt za rozwią­
zane. Obrońcą węzła małżeńskiego mia­
nuje się adwokata Ślączkę w Sanoku.

Sąd okręgowy oddz. IV. 3215 
Sanok, 14. marca 1925.
T . 308/21/5. Antoni Jarocki z Leszcza- 

wy górnej zaginął na froncie włoskim. 
Sąd wzywa każdego, ktoby o nim miał 
wiadomość, aby dał znać Sądowi do 6 
miesięcy. W braku wiadomości o nim 
w tym czasie uzoany będzie za zmarłe­
go a jego małżeństwo z Anną Kempel 
za rozwiązane. Obrońcą węzła małżeń­
skiego miannje się adwokata Ślączkę w 
Sanoku.

Sąd okręgowy oddz. IV. 3234 
Sanok, 4. marca 1925.
T . 105/25. Kieryło Pnstyk urodzony 

20 stycznia 1883 w Suchodołach powiat 
Brody od roku 1914. jako żołnierz au- 
strjacki. Wdrażając postępowanie celem 
uzuania go za zmarłego wzywa się, aby 
o zaginionym zawiadomiono do 6 mie­
sięcy Sąd lub kuratora adw. Dolnickie- 
go w Złoczowie.

Sąd okręgowy 3163
Złoczów, 9. marca 1925.
T . 497/24. Iwan Kipran urodzony 30- 

września 1879 roku w Kutach powiat 
Złoczów, zaginął od roku 1914 jako żoł­
nierz austrjacki na wojnie światowej. 
Wdrażając postępowanie celem uznania 
go za zmarłego wzywa się aby o zagi­
nionym uwiadomiono do 6 miesięcy Sąd 
lub kuratora Dra Grosskopfa w Zło­
czowie.

Sąd okręgowy 3169
Złoczów, 27. stycznia 1925,

T . 205/24/4. Edykt. Konstanty Kostur 
urodzony 17. listopada 1889 w Perehiń- 
sJru, żołnierz austrjacki, zaginął na fron­
cie włoskim od 1917 roku. Wiadomości 
o nim udzielić należy adw. Dr. Łukasze­
wiczowi obrońcy węzła małżeńskiego

nieobecnego, lub tutejszemu Sądowi 
który po sześciu miesiącach wyda osta­
teczne orzeczenie.

Sąd okręgowy, Oddział IV. 3167 
Stryj, dn!a 13 marca 1925.
T . 59/25. Andryj Kierdiak Petra uro­

dzony 1883 z Dubowiec żołnierz zagi­
nął roku 1917. Celem uznania go zmar­
łym wzywa się uwiadomić Sąd albo ku­
ratora Andryja Kudłę w Dubowcach do 
6 miesięcy.

Sąd okięgowy * 3160
Stanisławów, 20. lutego 1925.
T. 50/25/4. Józef Gładysz z Izdebek 

zaginął na wojnie. Podpisany Sąd wzy­
wa każdego, ktoby o nim miał wiado­
mość, aby dał znać Sądowi do 6 mie­
sięcy. W braku wiadomości o nim w 
tym czasie, uznany będzie za zmarłego 

Sąd okręgowy, oddział IV. 3213 
Sanok, 13. marca 1925.

T . 65/25/4. Edykt. Wasyl Rybczak u- 
rodzony 21 grudnia 1875 w Śwaryczo* 
wie, austrjacki żołnierz 1 pp. powołany 
na wojnę w 1915, zaginął od roku 1SI6. 
Wiadomości o nim udzielić nale­
ży tutejszemu Sądowi, który po sześciu 
miesiącach wyda ostateczne orzeczenie.

Sąd okręgowy, Oddział IV. 3163 
Stryj, dnia 7. marca 1925 

T . 49/25/4. Dymitr Skyrpan z W isiocz- 
ka zaginął na wojnie. Podpisany Sąd 
wzywa każdego, ktoby o nim miał wia­
domość aby dał znać Sądowi do 6 mies. 
W braku wiadomości o niui, w tym cza­
sie uznany będzie za zmarłego a jego 
małżeństwo z Marją Bynei, za rozwiąza­
ne. Obrońcą węzła małżeńskiego mia­
nuje się adwokata Ślączkę w Sanoku.

Sąd okręgowy, Oddział IV, 3216 
Sanok, 17. marca 1925.
T . 3 3 123. Edykt. Grzegorz Seniów 

syn śp. Jana i Tacjanny urodzony 24 
kwietnia 1881, rolnik izym. kat. żonaty 
z Zofją Struszyńską zamieszkały w Sam ­
kach górnych służył w ostatniej wojnie 
austrjackiej w 55. p_p, w_ r. 1914, dostał 
się do niewoli rosyjskiej ostatni raz pi­
sał do żony w r. 1916 i od tego czasu 
niema o nim żadnej wiadomości. Na 
wniosek żony wdidża się postępowanie 
celem uznania go za zmarłego wzywa­
jąc każdego ktoby miał o nim wiado­
mość a także jego samego aby dał znać 
o tem Sądowi do 6 miesięcy od datv 
ogłoszenia edyktu t. j. do dnia 1/11 1923. 
Po tym dniu Sąd sprawę rozstrzygnie 
na wniosek ponowny.

Sąd okręgowy 3222
Brzeżany, dnia 20 kwietnia 1923.

F I R M Y .
Firm. 1916/24/4. Oddz. A. IV. 244. Wpis 

do rejestru handlowego firmy kupca 
pojedynczego. Siedziba firmy: Kraków 
Bożego Ciała 12. Brzm.enic firmy: 
„Handel skór surowych i gotowych, 
Wolf Landerer". Przedmiot przedsię­
biorstwa: Handel skór surowych i goto­
wych. W łaściciel: Wolf. Landerar. ku- 
p.ec w Krakowie, ul, Bożego Ciała 12. 
Dzień wpisu: 4. grudnia 1924. 788
Sad okręgowy jako handl., Odd/jia! II. 

Kraków, dnia 4. grudnia 1924.

R O Z M A I T E  O B W IE S Z C Z E N IA

Cg. I. 31/25. Edykt przeciw niezna­
nym z miejsca pobytu Jarosławów* i 
Aleksandrowi Huzarom z Halicza wniósł 
adwokat Andrzej Czajkowski z Koło­
m yi potzeiw o 3404 zł 45 ar., na który 
wyznaczono audiencje w sądzie okręgo­
wym w Brzeżanach dnia 27. klwietnia 
1925 godz. 9, sala 67. Kuratorem dla 
nich ustanowiona Wilhelm,na Huzar z 
Hattaza. 3239

Sąd okręgowy. Oddział I. 
Brzeżany, dnua 27. marca 1925.
Cg. I. a 400/25. Edytkt przeciw nie­

znanym z miejsca pobytu Feidze Abend. 
Lei Wandfir," Bejnischoiwi Kurz rock i 
Rafaelowi 'Kurzrock z Kozo wy wniósł 
Rafael Kurzrock Majerów pozew o 750 
zł. zpn„ na który wyznaczono audiencje 
w Sadzie Okręgowym w  Brzeżanach na 
27. kwietnia 1925 godz. 9. saia 67. Kn- 
raforem dla nich ustanowiono dira Lan- 
desberga. adwokata w Brzeżanach.

Sąd okręgowy. Oddz,aj I. 
Brzeżany, 18. marca 192S. 3240

Cg. XI. 207/25/1. Edykt. Strona po- 
wiwdewa Franciszek Gut Faktor w Za­
kopanem wniosła skargę przeciw stro­

nie roawanol '.Tó®ef<Wf Majerczykowi, 
synowi Jana 2 sp. o uznanie prawia wła­
sności i.eał-uoścśl do L. cz. Cg. XI. 
207/25/1. Audiencja dip ustnej rozprawy 
została wyznaczona na 30. kwietnia 
1925 godz. 9 przedpoi. w tym sądzie, 
biuro Nr. 112. Pomeważ miejsce poby- 
tn strony pozwanej jest nieznane, usta; 
nawia się Józefa Fędre w Zakopanem 
kurtarem. który ją  będzie zastępował 
na je j koszt i niebeapieozrnsftwo dotąd, 
dopóki ona. sama się nie staiwi i n.e u- 
stanowi! pełnuruocnika. 3233

Sąd okręgowy, OddizJał XI.
Nowy Sącz, 4 ktwiietpia 1925.

C. II. 2bi/25. Edykt. S ir ona powodo­
wa Ludwik Jankowski wmiosła skargę 
przeciw Stanisławowi Jankowskiemu i 
toiw. o własność gruntu dio L. C. II. 
261/25. Audjencja do ustnej rozprawy

wyznaczona na 15. kwietnia 1925 godz. 
9 w tym sadizie. biuro Nr. 103. Ponie­
waż miejsce pobytu strony pozwanej 
jest nieznane, ustanawia s:e dra Aiferta 
kuratorem, który ją będzie zastępowa! 
na jei koszt i niebezpieczeństwo dotąd, 
dopóki ona sama sie me stawi ; nie u- 
stanowi pełnomocnika. 3232

Sąd powiatowy.
Stanisławów, 26. marca 1925.

PLANY I KOSZTORYSY młynów, tarta, 
icćw oraz wszelkich Innych zakładów; 
przemysłowych szybko i tanio wykonuje,
oraz wszelkie maszyny ną raty poleca 

„ P I L O  T “
Lwów, ul. Batorego 4. ;

Techniczna porada bezpłatnie.
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R A D A  Z A W I A D O W C Z A

Pil- Towarzystwa A n i t a ! ! }  Suta Ale.
ma zaszczyt zaprosić niniejszem wszystkich uprawnionych do głosow ania  

Akcjonariuszy PO LSK IEG O  T O W . AKUM ULATOROW EGO na

II. Zwyczajne Walne Zgromadzenie
k óre się odbędzie we Lwowie dn a 9 maj? 1925 r. o godz. 12-fej 
w południe, w sali posiedzeń P o lsk eg o  .Banku P rzem ysłow ego, Lw ów .

T rzeciego  Maja L. 9 .
Por ądek obrad W aln ego Z grom adzenia:

1) Sprawo,zdanie za rok administracyjny 1924 i przedłożenie bilansu z  dniem 
31. grudnia 1924 r.

2) Sprawozdanie Komisji rewizyjnej w tej sprawie.
3) Uchwała w sprawie czystego zysku.
4) Przedłożenie bilansu otwarc:a w złotych z dniem 1. stycznia 1925 r . spra­

wozdanie Komisji rewizyjnej w tej sprawie i zatwierdzenie tegoż b-lansu.
5) Równoczesne pc»wz.ec:e uchwały co do wysokości kapitału akcyjnego i

rezerwowego w złotych, tudzież ustalenie nowej ilości akcyj i nominalnej war­
tość,' akcyj, względnie odcinków akcyj.

6) Zmiany statutu wywołane biansem  złotym, a mianowicie: Zmiana par.
8 stótutu przez uwidocznienie zlotowego kap.tału akcyjnego, tudzież nowei 
ilości akcyj i nominalnej wartości akcyj, względnie odcinków akcyj, tudzież 
zmian? par. 15 statutu odnośn.e do ilcści akcyj. które mają być złożone przez 
członków Rady Zawiiaidowicze*.

7) Sprawa podwyższenia kapitału akcyjnego.
8) Wybór trzech członków Komisji rewizyjnej I dwóch zastępców na rok 

administracyjny 1925 i oznaczenie ich wynagrodzenia po myśli par. 32 statutu.
9) Oznaczeń,e wysokości marki obecności dla członków Rady Zawtadnwczej 

po myśli par. 19 statutu, oraz oznaczenie wysokości wynagrodzenia członków 
Komitetu Wykonawczego (par. 19 statutu).

10) Wnioski 2 interpelacje.
Akcjonariuszy, chcacydh wziąć udział z prawem głosowania w tem Walnem 

Zgromadzeniu^ uprasza się w myśl par. 23 statutu o zdeponowanie najpóźniej 
do dn.a 1. maja 1925 r. swych akcyj, do których wie musza być dołączone arku­
sze kuponowe, w kasie Polskiego Banku Przemysłowego we Lwowie, lub w je ­
go Oddiziarach. Posiadanie 10 akcyi nadaje prawo do jednego głosu na Wal- 
tTiem Zgromadzeniu. Prawo głosowania może być wykonane przez każdego ak­
cjonariusza, albo przez pełnomocnika tegoż bez względu na to, cizy ten jest 
akcjonariuszem, lub nie.

Akcjonariusze, którzy w ten sposób wykazali swoje prawo głosowania, o- 
trzymaia karty legitymacyjne, opiewające ra  ich nazwisko z wymienieniem 
ilości złożonych przez nich akcyj ; przypadających na nie głosów. Legiym acja 
służyć może wyłącznie osobie w  niej wymienionej, lub też należycie wykaza­
nemu pełnomocnikowi. Gdy sp’s akcjonariuszy, którzy złożyli akcje do Walnego 
Zgromadzenia zostanie zamknięty, przysługuje każdemu uprawnionemu do glo­
sowania akcjonariuszowi prawo wglądu w .ten  sp.s.

Lwów. dnia 15. kwie-tnia 1924 r. 8231
RADA ZAWIADOWCZA 

POLSKIEGO TOWARZYSTWA AKUMULATOROWEGO.

X X X I .  3BimatiHi 3arajibHi 36opw
ToBapH CTBa B3ajMHMX o6e3ne«feHb „A H lC T E P “

B iąÓ yąyT b c 9  b n eT B ep  21 h. c t .  iwaa 1925 o roą. 10 paH o y  B/iacHiS 
ca jii T ob . y JlbbOBi npn yji. PycbKiii h 20 3i aiiflyioHHM nopaąKOM

Hapaą :
I. BiąHHTaHH nporoKOJiy X X X . 3arajn>HHX 36opiB 3 29  Maa 1924.
II. BHpiuieHHH nepeflajlioTOBaHHH aierHBiB i rracuBiB, Ta 3aTBepn>KeHH*

ÓiJIHHCy OTBOpCHHH B 30JIOTHX Ha flCHb 1. C1HHH 1924 
III 3 b i t  /JupeKipY i Han3ipHoY Paąjj b cnpaBi 3aMKHeHHH paxyHKiB 3a 
X X X II aHM. piK (1924).
IV. 3 b it  PeBi3iHHpi KoMicil yąiJieHHa aÓco/uoTopiY /lupeKipY sa  X X X II. 

aflM piK (1924).
V. BHeceHHH Haą3HDaK>HoY PaąH b  cnpaBi p03ąiiiy HaąBHWKH 3a 1924 p. 
b cyMi 30/1. 4 3  838  70.
VI B h Óodh

а) 5 3acTynHHxiB HjieHiB Haą3ipHOY PaąH Ha oahh ( §  36. cTaT )
б )  3  H/ieHiB PeBi3i0Hoi KoMicil i 1 3acTynHHKa Ha o h h h  piK (§  
4 9  C T a r )

VII iHTepnejianiY HjieHiB.
FOMAH COCHOBCbKHH, 

npe3HfleHT.

Redaktor odp. JERZY KONARSKI, Należytość pocztową optacooo ryczałtem. Drukarnia Ski Akcyjnej Wydawniczej pod zarz, J . Płoddeso,


